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Sprzedaż. Regina Gierczanka, w obecności męża Błażeja Talagi, sprzedaje w obecności 
Michała Maryty ławnika za Stróży, Mateusza Talagi i Marcina Chmiela za 120 zł 
małżeństwu Franciszkowi Kołodziejczykowi i swej siostrze Katarzynie Gierczance, pół 
zarębku odziedziczonego po ojcu, który był obciążony długiem 70 zł, spłaconym przez 
Reginę z Błażejem. (1711) 
 
Rezygnują Talagowie małżonkowie Franciszkowi Kołodziejczykowi. 
 
Przed sądem niniejszym landwójtowskim ławniczym myślinickim i aktami stanąwszy 
osobą swoją uczciwa Regina [s. 202] Gierczanka, Błażeja Talagi małżonka, 
z przytomnością tegoż małżonka swojego, zdrowa na ciele i umyśle, nieprzyniewolona 
ani żadnym błędem zwiedziona, dobrowolnie wyznała jest i wyznawa. Iż połowę 
zarębku swojego własnego, sobie lubo spadkiem po ojcu swoim Grzegorzu Gierce 
przypadłą, jednak z długów zawięzioną złotych siedmiądziesiąt, z mężem swoim 
Błażejem Talagą wykupną, przedała pracowitemu Franciszkowi Kołodziejczykowi 
i Katarzynie Gierczonce siestrze swojej za sumę tynfów sto dwadzieścia. A przedała tę 
połowę zarębku wolną i żadnym długiem albo obowiązkiem niezawiedzioną 
wiecznymi czasy ze wszytkim prawem i dziedzictwem, które onej do tej połowy 
zarębku służyło, nic sobie prawa, bliskości ani dziatkom swoim do tego pół zarębku 
nie zostawując, ale wszytko prawo swoje, bliskość, dziedzictwo na kupicielów 
Kołodziejczyków małżonków [s. 203] i ich dziatki wlewając, jakoż przez niniejszy 
zapis prawo swoje przedawczyna i z małżonkiem swoim do pomienionego połowy 
zarębku na kupicielów wlewa, zdaje, daruje i zupełnie rezygnuje, z sumy tynfów sta 
dwudziestu za tę połowę zarębku powziętych kwituje i tak samych kupicielów, jako 
i dziatki onychże wiecznymi czasy wolnych czyni. A ten zdawek stał się w obecności 
Michała Maryty ławnika stróżkiego i Mateusza Talagi, także Marcina Chmiela. 
 
 


